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sięwzięciu nie towaizysza w mniejszej lub większej amożMwiało użycie wielkich mas konnicy, Która do boju ogromne ilości „tanków* i uzyc swej Kon
mierze powodzenia. dotychczas w .fetakach udziału b -tć nie mogła; z pc- nicy. co im przyniosło niewątpliwy zysk na terenit

Również na zachodnim froncie rozpoczęły się 
znorru gwałtowne walki. Juk donoszą ostatnie biu­
letyny, szczególuie zaciętą była walka pod Cmbrri.
Anglikom nie chodzi już ty li razem o zysk'- tere­
nowe, których znaczenie" tak obniżył w głośnej 
swej przemowie Lloyd George. ale o uczynienie 
szerokiego wyłomu we froncie koło Cambrai, któreby 
zmusiło Niemców do odwrotu na więks?ą skalę.
W  tym celu zastosowali nową taktykę, dotychczas 
jeszcze nie wypióbowaną. ufając widocznie, że ona 
Sędzię w stanie doprowadzić do przełamania irontu 
Na czemże ta nowa taktyka polega?

Ataki angielskie skiorawune były wprost prze 
ciw Cambrai, głównie zaś nu gościniec ku Bapuame 
i na miasto, leżące nad górnym biegiem' Szeldy.
Angielski generał Byr.g, któremu jeneralissimus
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marsz. poi. Uaig poruczyi prowadzenie atakn. od­
rzucił tradycyjne już meludyum walki -  - całemi 
godzinami trws,ąCy ogień huraganowy —  dai 
nasło do ataku dnia 20 listopada o godzinie 7 rano, 
bez przygotowania artyleryjskiego. Twierdzi, iż 
w ten sposób niespodziewanie zaskoczy! wojska 
niemieckie*

Obok jednak fiktu zaskoczenia nrałn to zanie­
chanie ognia huraganowego, jak stale się w ostat 
nich bitwach z każ-iem usiio^an^m pne.amania 
ironta łączącego, cel jeszcze donioślejszy na oku, 
Ogień huraganowy, wyrywane w terenie olbrzymie 
dz’ury i jamy, cuvmi cały teren niedostępnym dla 
speryViuic przez Anglików używanego środka ataku, 
jalnm są od paru miesięcy „tanli*. Zaniechane 
ognia bnraganowegc zmierzało do tego prżedewszyst- 
riem, aby umożliwić atak f unl:am— Równocześnie C fr o n tó w  * o | o w r r ' Zn iszczone w łos1. !  lam ochody c ig is row  u  drodze do C i/id e li (F o t  J J o i
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woću nierówności terenowycn. Istc-tme w bitwie ale jak dotąd do zamierzonego przełamania nie do
stoczonej 20. lisuopada, zdołali wyprowadzić Anglicy prewadziło Co do rta£ków“ przynoszą nisma o>e
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